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              Wycieczka rowerowa klasy III a

Świat z perspektywy dwóch kółek wygląda
zupełnie inaczej

W sobotę 5 października
odbyła się wycieczka
rowerowa, którą
zorganizowała
wychowawczyni klasy III a
pani Magdalena Fąferek i
pani Sylwia Jóźwiak.
Głównym jej celem było 
aktywne i kulturalne
spędzenie wolnego czasu.
Trasa wycieczki liczyła
około 8 km i wiodła przez
okoliczne wioski.
Uzbrojeni w aparaty
fotograficzne i wyposażeni
w prowiant przygotowany

przez rodziców
wyruszyliśmy spod szkoły
o godzinie 10oo. Ulicą
Kazimierską pojechaliśmy
w kierunku miejscowości
Moście Błota.  W trakcie
jazdy podziwialiśmy
krajobraz, głównie łąki,
pastwiska i nieużytki
poprzecinane siecią rzek i
kanałów melioracyjnych,
które o tej porze roku
prezentują się wyjątkowo
pięknie.  Potem nastąpił
odpoczynek. Gdy
dojechaliśmy

do końca naszej trasy
czekał na nas zasłużony
posiłek. Wypoczęci i
posileni rozpoczęliśmy
zabawy, a potem sesję
zdjęciową. Wkrótce
ruszyliśmy w drogę
powrotną. Około godziny 13
wróciliśmy do domu.
Byliśmy zmęczeni, ale
zadowoleni z naszej
wyprawy. Wycieczka była
bardzo ciekawa i
pouczająca.

  Magdalena Fąferek

                Wracamy z nowymi pomysłami!!!

  

Z prawdziwą przyjemnością prezentujemy pierwszy
powakacyjny numer naszej gazetki.

Tak jak w poprzednim roku będziemy pisać o
najważniejszych wydarzeniach z życia szkoły -
uroczystościach, wycieczkach, konkursach. 

Zachęcamy do lektury!

 Nocowanie w szkole

Świetlica zaprosiła na nocowanie klasę I wraz z
wychowawczynią p. Dorotą Korczakowską. Nocowały
wszystkie dzieci. Na popołudniowych zajęciach
poznawaliśmy budowę grzyba, rodzaje grzybów,
oglądaliśmy świeże okazy. Pani czytała nam wiersze o
grzybach, kolorowaliśmy kolorowanki z grzybkami. Na
zakończenie wybraliśmy się na grzybobranie, pani Hania
ukryła na korytarzu sylwetki różnych grzybów, a my
mieliśmy je odnaleźć. Po zajęciach zjedliśmy pyszną
kolację przygotowaną przez panią Dorotę i Hanię. Przed
snem obejrzeliśmy bajkę pt. Tulisie. Słuchaliśmy też
głośnego czytania pani Hani. Sobotni poranek rozpoczęła
poranna gimnastyka, sprzątnęliśmy salę ,zjedliśmy
śniadanie i na zakończenie oglądaliśmy bajkę pt.Zaplątani .O
godzinie 10 wraz z rodzicami wróciliśmy do domów.

_



www.dziennikbaltycki.plDziennik Bałtycki | Numer 6 11/2013 | Strona 2 

WWW.JUNIORMEDIA.PLSekrety Naszej Szkoły

w Gdyni  Z wizytą w Porcie Marynarki Wojennej

     W labiryncie
 

23.10.13

        Długo będziemy wspominać możliwość zwiedzenia
                                    okrętu podwodnego

19 października
wszystkie dzieci z
naszej szkoły były na
wycieczce w „Świecie
labiryntów” w Blizinach
koło Przywidza.
Tematem przewodnim
wycieczki były różnego
rodzaju labirynty:
labirynt ze słomy,
labirynt gruntowy,
labirynt mgieł, labirynt
linowy, oraz wielki
labirynt w kukurydzy.
Każdy typ labiryntu
przynosi inne korzyści.
Jeden relaksuje, inny
rozwija umiejętność

koncentracji, zdolność
rozwiązywania
problemów,
pokonywania
przeszkód. Labirynty to
świetna zabawa, nie
tylko dla dzieci.
Wspólne zdobywanie
celu oraz przeżywanie
przygody sprawiło, że
wszyscy biorący w niej
udział świetnie się
bawili oraz zintegrowali
ze sobą. 

 

Dnia 23 października
uczniowie kalsy II, IIIa
i IIIb uczestniczyli  w
wycieczce do Portu
Marynarki Wojennej
w Gdyni-Oksywie. 
Do zwiedzania
zostały udostępnione
nam trzy okręty: ORP
„Kondor”, okręt
ratowniczy ORP
„Maćko” oraz fregata
rakietowa ORP „Gen.
K. Pułaski”. Duże
wrażenie na uczniach
zrobiło zejście do
okrętu podwodnego
ORP „Kondor”.  Pod
pokładem, mijając
bardzo ciasne
pomieszczenia,
wyobrazić sobie było
można trud życia
„podwodników”.
Kolejnym
zwiedzanym przez
uczniów okrętem

był ORP „Maćko”.
Uczniowie mieli
okazję zwiedzić jedną
z dwóch
najważniejszych
jednostek flotylli czyli
fregatę rakietową
ORP „Gen. K.
Pułaski”. Szczególne
zainteresowanie
wywołały informacje
na temat uzbrojenia
jednostki i 
wyposażenia
nawigacyjnego na
„mostku”. Po
zrobieniu
pamiątkowych zdjęć,
pełni wrażeń
uczniowie wraz z
wychowawczyniami 
ruszyli w drogę
powrotną do Redy. 

Klasa III b
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Nasza pierwsza lektura w piątej klasie to powieść „Ania z Zielonego Wzgórza” autorstwa Lucy Maud Montgomery.
Główną bohaterką utworu jest tytułowa Ania, piegowata dziewczynka o bladej cerze i rudych włosach, która w wieku
jedenastu lat została zaadoptowana przez rodzeństwo Marylę i Mateusza.

Początkowo opiekunowie nie byli zadowoleni z pojawienia się Ani w ich życiu, gdyż planowali wziąć z sierocińca
chłopca, a nie dziewczynkę. Jednak z czasem ją pokochali, a Maryla, która zawsze była bardzo stanowcza i surowa
zmieniła się pod jej wpływem. Ania była bowiem osobą wyjątkową. Była niepoprawną marzycielką, która postępowała
pod wpływem emocji. Najpierw coś zrobiła, a później pomyślała. Bardzo ważne były dla niej uczucia. Wszystko to
sprawia, że książka jest pełna przygód. Najbardziej podobała mi się historia, kiedy Ania przez przypadek upiła swoją
przyjaciółkę Dianę. Dziewczynki myślały, że piły sok malinowy a w rzeczywistości było to wino. Wydarzenie to
przysporzyło Ani wiele problemów, nie mogła przez jakiś czas spotykać się z Dianą.

Książka „Ania z Zielonego Wzgórza” podobała mi się bardzo, gdyż pełna była śmiesznych, zabawnych historii. Poza
tym zafascynowała mnie postać Ani, która na początku wydawała mi się trochę dziwna. Książkę polecam przede
wszystkim dziewczynom.

Ania Shirley i Mateusz Cuthbert

Paulina Żyłka

Tam gdzie przebywa
Ania, nie ma mowy o
nudzie. 

Recenzja powieści
"Ania z Zielonego
Wzgórza".

.
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